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Robotnicy przyjmujq z uznaniem uchwały o reformie

Wypłaty w nowej walucie
otrzymuj© ś w i a t  p r a c y

Zloty polski wchodzi na rynek międzynarodowy 
ja k o  m ocny, t r w a ły  p ien iądz

' WARSZAWA (PAP). Szczere uznanie 1 pełne zrozumie­
nie, z jakim ludzie pracy miast i wsi przyjęli w niedzielę 
ogłoszenie ustawy o reformie systemu pieniężnego, w po­
niedziałek znalazło właściwy oddźwięk w zwiększonej wy­
dajności pracy w przemyśle, na kolejach, w instytucjach 
finansowych, w handlu uspołecznionym.

' Robotnicy wyrażają zado­
wolenie z tego, że ostrze re­
formy wymierzone w speku­
lanta miejskiego i wiejskiego,t 
poważnie ogranicza możliwo­
ści podrywania porządku na 
rynku towarowym. W licz­
nych zakładach pracy robot­
nicy dają wyraz zadowoleniu 
>.i powodu zaostrzenia kar 
przeciwko spekulantom walu­
towym.

Coraz powszechniejsze jest

zrozumienie, że nowa refor­
ma jest potężnym środkiem, 
służącym dalszemu rozwojo­
wi potęgi gospodarczej Pol­
ski Ludowej oraz wzmocnie­
niu naszej pozycji w handlu 
międzynarodowym.

Na terenie całego kraju, w 
wielu zakładach pracy pra­
cownicy otrzymują wypłaty 
zarobków w nowym ustabili­
zowanym złotym polskim. We 
wszystkich fabrykach i więk-

Now e banknoty i bilon

szych przedsiębiorstwach zor­
ganizowana została również 
wymiana starych pieniędzy

Większość kopalń i przed­
siębiorstw podległych Mini­
sterstwu Górnictwa dokonało 
wypłaty zarobków pracowni­
czych w dniu 30 października 
br. Górnicy Śląska Górnego 
■ i Dolnego już w dniu 29 bm. 
otrzymali wynagrodzenia w 
nowych pieniądzach. Hutnicy 
Śląska otrzymywali wypłaty 
w dniu 30 października br.

W jednym z największych 
zakładów, w hucie „Pokój“ 
przewodniczący rady zakłado­
wej — ob. Wojciech Łomzik, 
w imieniu załogi oświadczył: 
„To, że Rząd mógł się zdecy­
dować na przeprowadzenie 
reformy walutowej jest wyni­
kiem ofiarnej pracy klasy ro­
botniczej. Wzmocni to naszą 
siłę gospodarczą. Złoty polski 
wejdzie na rynek międzyna­
rodowy, jako mocna waluta, 
chlubnie świadcząca o pol­
skim robotniku, budującym 
socjalizm". _

Ministerstwu Przemysłu Rol­
nego i Spożywczego w ciągu 
29 bm. przygotowywane były 
listy płac, tak, iż w większo­
ści zakładów pierwsze wy­
płaty zarobków dokonane zo­
stały w dniu 30 październi­
ka br.

M. in. wypłatę otrzymali 
pracownicy fabryki czekolady 
im. „22 Lipca" (dawniej We­
del) w Warszawie.

„Nie martwię się tym, że 
stracę te kilkaset złotych, 
które mi pozostało z zeszłego 
miesiąca — oświadczyła ro­
botnica pakowni, Maria Tom- 
czyńska. — Cieszę się nato­
miast, że spekulanci, którzy

nam wszystkim utrudniali na ­
bywanie towaru i podbijali 
ceny — potracą miliony. U- 
ważam, że jest to dla nich 
jeszcze za mała kara“.

W Szczecinie zarówno w 
porcie, jak i w większych za­
kładach pracy dokonywano 
wypłat w nowych pienią- 
dziach oraz przeprowadzono 
wymianę starej gotówki na

Przewodniczący rady za­
kładowej huty „Szczecin", ob. 
Czesław Wojtkowiak, oświad­
cza: „Byłem nieco zmieszany, 
gdy przeczytałem rozporzą­
dzenie, albowiem miałem je­
szcze 7.000 zł starych pienię­
dzy. Jednak po zastanowie­
niu się, doszedłem do wnio­
sku, że inaczej być nie mogło. 
Jest jeszcze w Polsce wielu 
spekulantów i przeciwko nim 
właśnie skierowane jest o- 
strze ustawy. My tracimy 
resztki zarobków z poprze­
dniego miesiąca, a oni milio­
ny, którymi przeciwko nam 
spekulowali".

W większości fabryk łódz­
kich dokonano wypłaty w 
nowych pieniądzach w dniu 
30 bm., zaś wymianę przepro­
wadzono przez 24 godziny w 
tych zakładach, w których 
robotnicy pracują na 3 zmia­
n y _______ _________________

Rezolucja duchowieństwa dolnośląskiego
uchwalona na konferencji w dn. 30 bm.

My, księża katoliccy archi­
diecezji wrocławskiej, aktywni 
działacze w walce o pokój — 
solidaryzujemy się całkowicie 
z Rządem Rzeczypospolitej Pol 
skiej w sprawie ustalenia na 
Ziemiach Zachodnich stałych 
diecezji i probostw w myśl po­
rozumienia, zawartego między 
Rządem R. P. a Episkopatem 
Polski.

Tymczasowe zarządy w pa­
rafiach na tych ziemiach wy­
soce utrudniają naszą pracę 
wśród wiernych. Toteż — zgo­
dnie z wolą całego narodu — 
powinny być one jak najprę­
dzej zastąpione przez admini­
stratorów stałych.

Układ w sprawie Ziem Za­
chodnich między Rządem R. P. 
a Rządem NRD, ratyfikowany 
przez przedstawicielstwa naro­
dowe obu krajów, ponownie 
potwierdził ich przynależność 
do Polski.

Szybka likwidacja tymczaso­
wości w zarządzaniu parafia­
mi istniejącymi na tych zie-

zapędy zarówno podżegaczy 
wojennych, jak wrogów poko­
ju i wrogów naszej granicy 
na Odrze i  Nysie. . •

Konferencja, wyrażająca 
uczucia całego patriotycznego 
aucnowienstwa dolnośląskiego, 
solidaryzuje się z uchwałą 
księży — delegatów na 1 Pol­
ski Kongres Pokbju.

Wobec zbliżania się terminu 
obrad 11 światowego Kongre­
su Obrońców Pokoju, uczestni­
cy konferencji postanawiają: 

1. Wziąć czynny udział w 
pracach przedkongresowych 
— przez dokładne informowa­
nie wiernych o historycznym 
znaczeniu Kongresu;

Z. Szerzyć wśród wiernych 
słowa prawdy o wielkim poko­
jowym budownictwie Polski 
Ludowej.

Konferencja wzywa ducho­
wieństwo dolnośląskie, by 
wraz z całym społeczeństwem 
wzięło aktywny udział w walce 
o utrwalenie pokoju.

Aktywiści związkowi biorą udział
w  a k c ji w p ro w a d ze n ia

nowego systemu pieniężnego
WARSZAWA (PAF). Z ca­

łego kraju, z kopalń, fabryk, 
hut, i innych zakładów pracy 
napływają do CRZZ liczne mel 
dunki o pełnym realizowaniu 
uchwały CRZZ, wzywającej 
wszystkie ogniwa związkowe 
do udziału w akcji wprowadza 
nia nowego systemu pieniężne­
go. Już w niedzielę do okręgo­

wych i powiatowych rad Zwiąż 
ków Zawodowych, do rad za­
kładowych i kół związkowych 
masowo zgłaszali się związków 
cy i wyrażali pełną gotowość 
aktywnej pracy.

W poniedziałek we wszyst­
kich zakładach pracy organi­
zacje związkowe brały czynny 
udział w organizowaniu spraw-

Z in ic iatyw y p racow n ik ów  handlu u sp o łeczn io n eg o

sklepy będą otwarte w dniu 1.XI
WARSZAWA (PAP). Zmia­

na systemu pieniężnego wy­
magała w niedzielę, 29 paź­
dziernika zamknięcia tych 
sklepów, które normalnie 
otwarte są w dni świąteczne. 
Pełne zakupy za nowe pienią­
dze mogły być dokonywane 
przez świat pracy w dniu na­
stępnym, w miarę wypłat za­
robków.

Nauczycielstwo
w Planie 6-letnim

WARSZAWA (PAP). Pre­
zydent R. P. Bolesław Bierut, 
otrzymał liczne depesze od na­
uczycielstwa szkół zawodo­
wych, które obradowało w paź 
dzierniku br. na rejonowych 
konferencjach. Nauczycielstwo 
wysłało również dziesiątki de­
pesz do premiera Rządu R. P. 
Józefa Cyrankiewicza.

W depeszach tych - nauczy- 
cielstswo szkół zawodowych, 
przekazując wyrazy czci i głę­
bokiego szacunku, zapewniło 
Prezydenta R. P. Bolesława 
Bieruta i premiera Rządu RP 
Józefa Cyrankiewicza:, że doło­
ży wszelkich starań, aby chlub 
nie wykonać zadania, nałożone 
na nie przez Plan 6-letni.

„Nauczyciele szkół zawodo­
wych, zgromadzeni na konfe­
rencji w Wirku — . czytamy 
m. in. w jednej z depsz — prze 
syłają Wam, dostojny Prezy­
dencie R. P., kochany przyja­
cielu młodzieży polskiej i dro­
gi przyjacielu mas pracują­
cych, bojowe pozdrowienia. 
Zobowiązujemy się uporczywie 
pracować nad podnoszeniem po 
ziomu nauczania i wychowania 
powierzonej nam młodzieży".

W związku z tym w dniu 
30 bm. delegacje pracowni­
ków handlu uspołecznionego 
z terenu Warszawy, a miano­
wicie: 3 warszawskich PDT 
oraz szeregu sklepów MHD i 
Warszawskiej Spółdzielni Spo 
żywców złożyły na ręce mini­
stra Handlu Wewnętrznego 
rezolucje, w których wystę­
pują z inicjatywą otwarcia 
sklepów w dniu 1 listopada 
br. dla ułatwienia zakupów 
ludziom prący.

W rezolucji pracowników 
popularnego w Warszawie 
sklepu spożywczego MHD nr 
59 przy ul. Brackiej 22 czy­
tamy m. in.: „Powyższy
wniosek motywujemy chęcią 
udogodnienia światu pracy 
zakupu artykułów spożyw­
czych, jako artykułów pierw­
szej potrzeby".
■ Załogi pracownicze wszyst­
kich Powszechnych Domów 
Towarowych w Warszawie

jednomyślnie uchwaliły o- 
twarcie wszystkich PDT, w 
dniu 1 listopada. „Będzie to 
nasz skromny wkład ułatwia­
jący masom ludzi pracy zao­
patrzenie się w artykuły 
pierwszej potrzeby za nasz 
nowy trwały pieniądz".

Do inicjatywy tej zgłosiła 
akces również naczelna rada 
zrzeszeń kupieckich, idąc w 
ślad obywatelskiego stanowi­
ska pracowników handlu 
uspołecznionego.

Doceniając tę inicjatywę 
minister Handlu Wewnętrzne­
go wyraził zgodę i polecił o- 
twarcie sklepów w dniu 1 li­
stopada br. w całym kraju w 
godzinach od 8 do 19.

Dla umożliwienia pracowni­
kom handlu wzięcia udziału 
w tradycji odwiedzania w 
tym dniu grobów zmarłych, 
praca w sklepach ma być zor­
ganizowana na zmiany.

Książeczka oszczędnościowa PKO
pomocq przy wymianie pieniędzy

WARSZAWA (PAP.) Przy 
wymianie pieniędzy została za­
pewniona wszystkim obywate­
lom ze strony aparatu banko­
wego sprawna i szybka obsłu-

S PKO komunikuje, że dla dal­
szego ułatwienia wymiany mo- 
;żna w terminie do dnia 5 listo­
pada br. dokonywać wpłat na 
książeczki oszczędnościowe 
PKO dotychczasowymi bankno­
tami. Przy otwarciu książeczki 
lub przy dokonaniu na nią 
wpłaty w tym terminie PKO

natychmiast przeprowadza 
przerachowanie.

Przypominamy, że książeczki 
oszczędnościowe wystawiają, 
przyjmu j% na nie wpłaty i wy­
płacają z nich gotówkę, wszy­
stkie placówki PKO, zastęp­
stwa PKO przy powiatowych 
oddziSłach Banku Rolnego oraz 
wszystkie urzędy pocztowe na 
terenie całego kraju. Wpłaty 
na książeczki oszczędnościowe 
mogą być dokonywane już od 
50 złotych według wartości pie 
niądza sprzed 29 października 
br.

nej wymiany pieniędzy, którą 
zajmują się mężowie zaufania 
oraz aktywiści związkowi, spe­
cjalnie delegowani przez rady 
zakładowe. Niemal we wszyst­
kich zakładach pracy członko­
wie rad zakładowych pełnią dy 
żury, w czasie których infor­
mują pracowników o zasadach 
nowego systemu pieniężnego 
oraz wyjaśniają wszystkie zwią 
zane z tym zagadnienia nurtu­
jące pracowników.

Przewodniczący CRZZ — 
Wiktor Kłosiewicz, który oso­
biście kieruje całą akcją, o- 
świadcszył przedstawicielowi 
PAP:

„We wszystkich zakładach 
całego kraju robotnicy skła­
dają setki oświadczeń, w  któ­
rych stwierdzają wielkie zna­
czenie ustawy o reformie sy­
stemu pieniężnego. Np. w Ło­
dzi włókniarki wyrażały swą 
radość, że spekulanci i Wyzy­
skiwacze utracą możność wy­
zyskiwania klasy robotniczej. 
Robotnicy, rozumiejąc ustawę, 
biorą aktywny udział w zwal­
czaniu jakichkolwiek prób jej 
wypaczania. Nieliczne takie pró 
by były z miejsca likwidowane 
właśnie dzięki aktywne, posta­
wie klasy robotniczej. Wszyst­
kie meldunki, jakie odbieram z 
całego kraju, świadczą, że po­
nad 4-miliqnowa rzesza związ­
kowców widzi w ustawie gwa­
rancję szybszej realizacji naj­
ważniejszego obecni- zadania 
— gospodarczego umocnienia 
naszego kraju, co pozwoli na 
szybszy wzrost dobrobytu".

Poprawki do cennika
w y d a n e g o  p rz e z  W R N

W niektórych egzempla­
rzach wydanego przez Prezy­
dium Wojewódzkiej Rady Na­
rodowej obwieszczenia, poda­
jącego obowiązujące od 30 paź 
dziernika br. ceny na niektóre 
artykuły spożywcze i codzien­
nego użytku, wkradły się omyl 
ki w trzech punktach, a mia-

1. Cena za parówki winna 
wynosić 17.10 zł, a nie 16.20 zł 
za ker.

2. Cena za miał węglowy 
0—6 mm klasy III wynosii 
winna 19 zł, a nie 17.

3. W części egzemplarzy 
brakuje cen na miał węglowy
II 0—6 mm. Cena wynosi® 
winna za I i II klasę 24 zł, M
III klasę — 19 zł.

Wtorek, dnia 31 października 195® r. D z i ś  4 s t r o n y  
C e n a  15 g r o s z y

duchowieństwa dolnośląskiego, po 
święcone) sprawie ustanowienia 
stałej administracji Kościelnej na

nicy ks. Henryk Zalewski podczas 
wygłaszania referatu



Historyczne decyzje
>  Ludność pracująca Wrocła­
w ia przyjęła reformę syste- 
knu pieniężnego z uznaniem i 
kadowoteniem. Wymiana sta­
rych  pieniędzy na nowe prze­
biega zgodnie z instrukcją 
trądow ą. W imieniu załóg fa­
brycznych wymiany dokonu­
j ą  mężowie zaufania. W mie- 
fc ie  pojawiły się pierwsze 
Bowe banknoty. Pieniądze, z 
którymi ludzie pracy słusznie 
łączą perspektywę wzrostu 
dobrobytu, obniżki cen, prze­
kreślenia kapitalistom, wyzy­
skiwaczom, kombinatorom i 
'*pekulantom możności żero­
wania na społeczeństwie I 
przechwytywania w  swoje rę­
ce w celach spekulacyjnych 
towarów, wyprodukowanych 
przez klasę robotniczą i 
Chłopstwo pracujące.

Wróg klasowy, usiłujący 
przy  pomocy posiadanych 
przez siebie środków finanso­
wych dezorganizować dystry- 
tbucję, niejednokrotnie w o- 
W esie istnienia władzy ludo­
wej w  Polsce organizował 
przeciw niej prawdziwe ba­
talie. Jego drapieżnej gospo­
darce potężne ciosy wymie­
rzała coraz lepsza organizacja 
t coraz szerszy zakres handlu 
uspołecznionego. Reforma sy- 
(temu pieniężnego, zmniejsza­
jąca znacznie zasoby kapitali­
stów, to jeszcze jeden cios, 
który im utrudni dalsze żero­
wanie w społeczeństwie.

Dolny Śląsk szczególnie do­
tkliwie odczuł skutki najazdu 
elementów kapitalistycznych i 
pasożytniczych, które bogaci­
ły się tu  szabrem 1 spekula­
cją. G iw robotnicy „Pafawa- 
gu“ w bohaterskim wysiłku 
dźwigali z gruzów swój za­
kład, gdy górnicy Wałbrzy­
cha w najtrudniejszych wa­
runkach przystąpili do wydo­
bycia węgla, gdy włókniarze 
z Bielawy produkowali pier­
wsze tysiące bel materiałów, 
elementy kapitalistyczno-pa- 
sożytnicze żerowały na ich 
trudzie, w brudnej Wodzie 
Interesów zbijając wielkie 
pieniądze.

Pięć la t władzy ludowej w 
Polsce, to pięć lat walki z 
elementami kapitalistycznymi 
w mieście i na wsi. Każdy 
dzień tej walki przynosi no­
we zwycięstwa robotnikom i 
chłopom pracującym. Doko­
nująca się dzisiaj„rgforma sy­
stemu pieniężnego jest jed­
nym z jej ogniw.

Plan 6-Ietni, plan budowy 
socjalizmu w Polsce, plan 
wzmocnienia sił obozu poko­
ju  na świeeie, wymaga zdro­
wej bazy finansowej, wyma­
ga oparcia naszego pieniądza
0 najmocniejszą walutę świa­
ta — rubel i o parytet złota. 
Wzmocnienie potencjału go­
spodarczego naszego państwa, 
które nastąpi w wyniku prze­
prowadzenia reformy syste­
mu pieniężnego, to jeden z 
istotnych elementów wzmoc­
nienia sił światowego obozu 
pokoju.

Wiedzą o tym robotnicy, 
którzy przekazują mężom za­
ufania posiadaną gotówkę. W 
imię tego celu świadomi ro­
botnicy i chłopi pracujący w 
dniu dzisiejszym — w toku 
wymiany — podporządkowują 
swoje osobiste interesy, inte­
resom Państwa, ażeby z na­
wiązką otrzymać nagrodę ju ­
tro. A nagroda jest warta o- 
fiary. bo składa się na nią do­
brobyt, socjalizm i pokój.

Decyzja w sprawie przepro­
wadzenia wielkiej reformy 
systemu pieniężnego, wzmac­
niającej gospodarkę narodową
1 przyśpieszającej wykonanie 
Planu 6-letniego, godzącej w 
spekulantów i wyzyskiwaczy, 
pomagającej masom pracują­
cym w walce o dobrobyt, za­
padła na 85-tym posiedzeniu 
Sejmu Ustawodawczego. Na 
tvm samym posiedzeniu Sejm 
Ustawodawczy jednomyślnie 
ratyfikował układ o wytycze­
niu granicy na Odrze i Nysie.

Obydwie historyczne decy- 
sje, które zaważą na losach 
naszego narodu, wypłynęły z 
tych samych źródeł: z dąże­
nia do wzmocnienia sił obozu 
pokoju, któremu przewodzi 
Związek Radziecki, mocar­
stwo pokoju.

Prości ludzie naszego wo­
jewództwa, którego zachodnią 
granica jest granicą pań­
stwową na Odrze — Nysie, 
rozumieją dobrze tę prawdę. 
I  dlatego gorąco i serdecznie 
Witają obie decyzje.

Usuwając stary system pie­
niężny — uciążliwą zaporę, 
utrudniającą przyśpieszony 
marsz do socjalizmu — lud­
ność pracująca naszego woje­
wództwa wraz z masami 
pracującymi całej Polski kro­
czyć będzie drogą pracy i 
.walki do nowych zwycięstw 
socjalizmu i pokoju. W tym 
Jnarszu towarzyszyć je j będą 
ludzie radzieccy i pracujący 
krajów  demokracji ludowej,Elemieckiej Republiki Demo- 

atycznej, Chin Ludowych, 
towarzyszyć im będą wszyscy 

pragnący pokoju i sprawie­
dliwości społecznej na całym 
•wiecie. Jan Dąbek.

Ludzie p racy  o  re fo rm ie  w alutow e!

W rocław skie instytucie finansowe
dobrze w y w ią zu ją  się ze  swych zadań

Tabela kursowa
Narodowego Banku Polskiego

Narodowy Bank Polski stosuje następujące kursy ptJ. 
kupnie i sprzedaży dewiz i pieniędzy zagranicznych:

Komunikaty radiowe przez 
całą niedzielę mobilizowały 
pracowników instytucji banko­
wych oraz działów finanso­
wych poszczególnych przedsię­
biorstw, wzywając ich do na­
tychmiastowego stawienia się

Wczesnym rankiem w po­
niedziałek, jako pierwszy dzień 
wymiany, tysiące osób usta­
wia się w kolejkach przed in­
stytucjami bankowymi oraz 
punktami wymiany starych 
banknotów. Wszędzie panuje 
wzorowy porządek. Przed gma 
chem Narodowego Banku Pol­
skiego na Placu Wolności gro­
madzi się kilkanaście samocho 
dów pocztowych i innych in­
stytucji, którymi rozwozi się 
po mieście zapasy nowych pie-

Wrocławskie instytucje f i­
nansowe w pierwszym dniu wy 
miany pieniędzy wzorowo zda­
ły egzamin. Oto wychodzą już 
pierwsi klienci z nowymi bank 
notami i bilonem. Otacza ich 
tłum ciekawych, którzy z za­
interesowaniem oglądają nowy, 
mocny pieniądz polski.

— Jaki doskonały papier! 
Jak  estetyczny wygląd! Mamy 
znowu bilon! — padają okrzy­
ki zadowolenia.

Nowy pieniądz powoli roz­
pływa się po mieście.

Odwiedzamy pracowitych u- 
rzędników Narodowego Banku 
Polskiego w gmachu na rogu 
Rynku i Placu Solnego. Przyj­
muje nas kierownik grupy kre 
dytowej, ob. Ratajski. Na biur 
ku przed zapracowanym urzęd­
nikiem stoi filiżanka czarnej

— Mamy za sobą 26 godzin 
pracy bez przerwy — tłuma­
czy nam ob. Ratajski. — Jed­
nakże mimo zmęczenia pracow 
ników, wszystkie bieżące czyn 
ności odbywają się normalnie. 
Odbywa się wymiana pienię­
dzy oraz wypłata czeków na 
nowe pobory.

Pokój zapełniony jest inte­
resantami. Ob. Ratajski zwra­
ca uwagę kasjerom (którzy w 
sobotę nie zdążyli odprowadzić 
pewnych drobnych sum), na 
niewłaściwość ich postępowa­
nia. Szybko, jasno udziela 
wskazówek, jak odbywa się 
dalsza procedura Iikwidow ania 
dotychczasowych rachunków w 
dawnej wałucie i przechodzenie 
na nową walutę.

— Każda złotówka musi być 
natychmiast tego samego dnia 
odprowadzana przez kasjerów 
do banku. Bo każda złotówka 
musi pracować dla wykonania 
Planu Sześcioletniego.

W Sasach bankowych klien­
ci wpłacają pieniądze w dotych 
czasowych banknotach i w sto 
sunku 100 za 1 otrzymują, no­
we banknoty i bilon.

GŁOS MAJA LUDZIE 
PRACY 

Rozmawiamy w tym pierw­
szym dniu wymiany pieniędzy 
z przedstawicielami świata pra 
cy, artystami, pisarzami.

— Cieszę się, że mamy moc 
ną walutę — mówi prakty­
kant fotograf ob. Wiesław Dęb 
ski, zamieszkały przy ul. Trau­
gutta 123. — Ceny pozostają 
wprawdzie na dawnym pozio­
mie, ale spekulanci nie będą 
już mieli tak wielkich sum na 
wykupywanie atrakcyjnych to­
warów, jak dawniej. Łatwiej 
więc będzie nam, ludziom pra­
cy, otrzymać odpowiedni to­
war. Mam nadzieję, że dzięki 
mocnej walucie przemysł nasz 
obniży koszty własne i ceny.

Fryzjer Herman Feld z ul. 
Oławskiej oświadcza:

— Reforma waluty wywo­
ła ła żywe zadowolenie u  wszy­
stkich ludzi pracujących. Mam 
rodzinę w Związku Radziec­
kim, otrzymuję od niej listy. 
Po ostatniej reformie waluto? 
wej nastąpiło tam znaczne pod 
wyższenie stop» życiowej. Je­
stem przekonany, że i u nas 
reforma walutowa przyniesie 
wzrost dobrobytu.

Członkini zespołu „Żywego 
Słowa" Towarzystwa Wiedzy 
Powszechnej ob. Wanda Ży- 
giełło stwierdza:

— Kobiety wrocławskie z 
wielką radością przyjęły refor 
mę walutową. Cieszy nas też 
podwyżka cen alkoholu. Poło­
ży to kres nadmiernemu pijań­
stwu. Tak więc przeżyliśmy 
dwie reformy, które prowadzą 
ku poprawie warunków bytu 
całych rodzin. Nasze budżety 
domowe opierać się będą o sil­
ną walutę, a nie będzie im za­
grażać w tym stopniu co do­
tychczas klęska alkoholizmu, 
rujnującego tak czę'sto szczę­
ście całych rodzin.

Literat wrocławski Stefan 
Łoś jest zdania, że reforma wa 
lutowa ma doniosłe znaczenie 
dla przyśpieszenia wykonania 
Planu Sześcioletniego.

— Został zadany potężny 
cios hydrze spekulanckiej. któ 
rej odebrano broń.

Tego samego zdania jest ar 
tysta Opery ob. Alfred Czo­
pek.

— Widziałem w niedzielę 
notorycznych spekulantów, któ 
rzy tracili głowę, nie wiedząc, 
co robić z setkami tysięcy zło­
tych, nagromadzonych z wyzy­
sku. Ci ludzie przechwytywali 
znaczną część naszego dochodu 
społecznego. Dobrze się stało, 
że dziś są w dużej mierze 
unieszkodliwieni. My, ludzie 
pracy, ponieśliśmy pewne ofia 
ry, lecz jesteśmy zadowoleni, 
że przyczynią się one do 
wzmocnienia naszej gospodar­
ki i naszej waluty.

PUSTKI NA PLACU 
NANKIERA

Zaglądamy na Plac Nankie- 
ra. Na ruchliwym zazwyczaj 
targowisku pustki. Zaledwie 
trzy kobiety sprzedają jakieś 
stare suknie. Handlarze stoją 
w kolejkach, aby oddać kasom 
państwowym dwie trzecie 
swych spekulanckich kapita­
łów. Uniemożliwi im to najaz­
dy na domy towarowe i wyku­
pywanie atrakcyjnych towa-

W małej knajpce w pobliżu 
Placu Nankiera kilka typo­
wych spekulantek i spekulan­
tów smętnie oblicza „resztki 
fortuny".

— Już nawet flaków nie za­
mówię — odzywa się gruba 
handlarka, która zapewne do 
niedawna żywiła się przeważ­
nie gęsiną i szynką. — Tyle 
tylko tego zostało...

Zawiązuje smętnie do węzeł­
ka otrzymaną gotówkę w no-

Lecz dzięki temu — jutro w 
sklepach i domach towarowych 
będzie więcej miejsca dla ko­
biet pracy, które otrzymają no­
we pieniądze w stosunku 3 za 
100 i przyjdą po zakupy z go­
tówką uzyskaną z pracy wła­
snej lub pracy mężów. Oto 
jest sens właściwy tej wielkiej 
reformy, która gromi speku­
lantów, a  w ostateczności wyj­
dzie na dobre ludziom pracy. 
Wszak dla nich pracować bę­
dą te miliardy złotych, o które 
zmniejszyły się fortuny speku­
lantów. (zg)

W > !a śm en śe

Do instrukcji Rady Mini­
strów z dnia 28 października 
1950 r. w  sprawie wypłat w 
nowym pieniądzu wynagro­
dzeń za pracę. 1. Gdy w cza­
sie pomiędzy 20 października 
br., a 28 października br. 
włącznie wypłacono pracow­
nikom zaległe wynagrodzenia 
lub reszty wynagrodzeń z ty­
tułu umowy o pracę, które 
należało wypłacić przed 
dniem 1 października br., to 
kwoty te  traktuje się jak zo­
bowiązania, o których mowa 
w rozdziale III, punkt 2, 
ustęp b), P. R. M., tzn. do­
płaca się pracownikowi tyle 
razy po dwa grosze, ile zło­
tych dotychczasowych stano­
wi zaległość x wypłacona w 
czasie pomiędzy 20 — 28 paź­
dziernika br.

2. Zdarzyły się przypadki, 
że właściciele warsztatów rze- 

_mieślniczych, sklepów oraz 
posiadcze gospodarstwa boga­
tego, wypłacili po ogłoszeniu 
reformy pieniężnej a więc w 
dniu 29 bm. przedterminowo

wynagrodzenie należne pra­
cownikowi w terminie póź­
niejszym. W tych przypad­
kach należy uznać, że pra­
cownik otrzymał tylko 1/3 
należnej jemu kwoty. Pozo­
stałe 2/3 właściciel warszta­
tu, sklepu lub gospodarstwa 
wiejskiego, obowiązany jest

dopłacić pracownikowi w ter­
minie według umowy, przy 
zastosowaniu przeliczenia wg 
stosunku 100 zł dotychczaso­
wych — 3 złote w nowym 
pieniądzu.

3. Gdy stała, regulaminowa, 
periodycznie należna premia 
jest z reguły według umowy 
lub zwyczaju wypłacana pra­
cownikom oddzielnie i  w in­
nych terminach niż uposaże­
nie zasadnicze, to taką premię 
traktuje się tak, jak  gdyby 
stanowiła samoistne wyna­
grodzenie i  do wypłat z tytu­
łu takiej premii stosuje się 
postanowienia p. 8 instrukcji 
Rady Ministrów z dn. 28 bm., 
w sprawie wypłat w nowym 
pieniądzu wynagrodzeń za 
pracę, tzn. oblicza się wyrów­
nanie za ilość dni kalenda­
rzowych dzielących dzień 1 
listopada rb. od dnia następ­
nej wypłaty premii po refor­
mie, dokładnie w ten sarr 
sposób, jak to dla wynagro­
dzeń przewidziane jest w p. 8 
wspomnianej instrukcji i przy 
zastosowaniu tego samego 
przeliczenia, w stosunku 100 
zł dotychczasowych — dwum 
złotym w nowym pieniądzu.

I w tym przypadku obo­
wiązuje zasada, że wyrówna­
nie nie może być wypłacone 
za okres dłuższy niż 15 dni 
kalendarzowych.

W yfasnSenśe

1. W przypadku, gdy 
pracownik pobrał odszko­
dowanie za czynność, któ­
rą  według okoliczności 
mógł wykonać dopiero po dn. 
28 października rb. (np. ry­
czałt za służbowe przeniesie­
nie się do innego miejsca 
pracy), lub gdy wyjeżdżając 
na urlop lub w delegację 
służbową pobrał w  dniach 27 
lub 28 bm. pobory przypada­
jące do wypłaty w dniu 30 
wzgl. 31 bm. pracownik taki 
może na  indywidualne poda­
nie uzyskać za zgodą mini­
stra lub dyrektora naczelne­
go CZP lub innej właściwej 
władzy nadrzędnej, któremu 
(której) dany zakład pracy 
podlega, prawo wpłacenia do 
kasy zakładu pracy w  dniu 
30 i 31 bm. kwoty pobranej 
w złotych dotychczasowych i 
otrzymania w zamian kwoty 
pracownikowi należnej w no­
wym pieniądzu.

2. W przypadku, gdy pra­
cownik biorąc udział w  zor­
ganizowanym grupowo zaku­
pie towarów pierwszej po­
trzeby — wpłacił do przed­
siębiorstwa handlowego lub

do instytucji społecznej (np. 
związku zawodowego) kwotę 
przeznaczoną na zakup tych 
towarów (np. węgla, kartofli 
itp.) winien od przedsiębior­
stwa lub przez instytucję spo­
łeczną (związek zawodowy) 
otrzymać taką ilość towaru, 
jaka wyniknie z podzielenia 
kwoty wpłaconej w złotych 
dotychczasowych przez cenę 
jednostkową towaru, wyrażo­
ną  w  złotych dotychczaso­
wych. W przypadku, gdy 
przedsiębiorstwo (lub instytu­
cja np. związek zawodowy) 
nie będzie mogła spełnić przy­
jętego obowiązku dostawy to­
waru, pracownik winien o- 
trzymać z przedsiębiorstwa 
(lub instytucji), które podjęło 
się dostawy, zwrot wpłaconej 
kwoty według • stosunku 100 
zł dotychczasowych =  3 (trzy 
złote) w  nowym pieniądzu. Z 
tych samych uprawnień ko- 
rzystąja instytucje społeczne 
np. komitety rodzicielskie 
szkół, o ile zebrane pieniądze 
wpłaciły na poczet należności 
za zamówione towary do kasy 
przedsiębiorstwa handlowe­
go do dnia 28 bm. włącznie.

Dewizy Pieniądze:: 
zagraniczni1 

kupno sprze- kupno sur,,, 
zł daż zł zł 

ZSRR elear — 100 rubli 99,75 100,25 —
Anglia — I Ł  sterL W 11,17 11,23 11,15 n»
Argentyna — 100 peso — — 27,— 35'^
Australia — I Ł  austr. 8,94 8,98 8.40
Austria — 100 szyi. austr. — — 15,— 155,!
Belgia — 100 fr. belg. 7,98 8,02 V»0
Brazylia — 100 cruzeiro — — 12,— i4_
Czechosłow. — 100 kr. czech. 2) 7,98 8,02 4,90 5’,,:
Dania — 100 kr. duńsk. 3) 57,77 58,05 50,— 55’̂
Egipt — 1 Ł eg. 11,46 71,52 9.50 ą J
Finlandia — 10 mk. fińsk. — — 1,10 ń»j
Francja — 100 fr. fr. 4) 1,14 1,145 1,10 iV
Izrael — 1 Ł izraeL 11,17 11,23* 8,50
Jugosławia — 100 din. 5) — — 2,—  251
Holandia — 100 hfl. 6) 105,— 105,52 95,— 105’.,
Kanada — 1 doi. kan. 3,85 3,87 3,83 3*1
Norwegia — 100 kr. norw. 7) 55,86 56,14 50,— 55 J
St. Zj. A. P. — 1 doi. USA 3,99 4,01 3,98 4’oj
Szwajcaria — 100 fr. szw. 92,20 92,66 92,— 93’̂
Szwecja — 100 kr. szwedzk. 8) 77,11 77,49 70,— 75’-,’
Węgry — 100 forintów 9) — — 74,— 75-,
Włochy — 100 lirów it. 10) — — 0,65 0,70

1 gram czystego złota “  zł 4,50.
1 Bank skupuje:

1. Banknoty uszkodzone, lecz nadające się do skojj 
oraz banknoty dolarowe emisj i z przed roku 1928 t. zw. dhp 
gie wg. stawek obniżonych o 5 proc.

2. Bilon — tylkó dolary St. Zjedn. A, P. i  kanadyjskie’ 
oraz fr. szwajc., Ł ang. i korony szwedzkie po cenie bank­
notów, obniżonej o 10 proc.

1) tylko w odcinkach do Ł  1 6) tylko w odcink. do hfl log
2) „ „ do kes 50 7) „ „ do nkr 50
3) „ „ do dkr 10 8) „ „ do skr 50
4) „ „ do ffr 1000 9) „ „ do for 10
5) „ „ do din 50 10) „ „ do L.it. 100J ■

W yfasn S en ie

1. Postanowienia paragr. 6 
instrukcji Rady Ministrów z 
dnia 28 października br. w 
sprawie wypłat rent, emerytur, 
zaopatrzeń i stypendiów w 
związku ze zmianą systemu pie 
niężnego, obowiązują również 
Ministerstwo Kultury i Sztuki 
w odniesieniu do stypendystów 
Wyższych Szkół Artystycz-

2. Pracownik, który pobrał 
pożyczkę ze środków pracow­
niczej kasy pożyczkowo - za­
pomogowej, winien pożyczkę 
tę spłacić w nowym pieniądzu 
wg. relacji 100 zł pożyczki w 
złotych dotychczasowych rów-

na się 3 złote w nowym pie­
niądzu.

3. Nauczyciele szkół podsta­
wowych i szkół średnich, dla 
których pobory za miesiąc li­
stopad br. przesłane zostały 
przekazami pocztowymi, wysta 
wionymi w złotych dotychcza­
sowych, których wypłata na­
stąpi do rąk nauczyciela po 
dn. 29 bm., tj. w relacji 100 zł 
dotychczasowych równa się 1 
zł w nowym pieniądzu, otrzy­
mają ze środków Ministerstwa 
Oświaty do dn. 10 listopada br. 
wyrównanie obliczone według 
relacji dwa złote nowe za każ­
de przekazane jak wyżej 100 
zf dotychczasowych.

SOFIA (PAP). W mię*?' 
państwowym meczu P>”rV 
skim Polska pokonała 
garię 1:9 (1:0), zd o b y ^g '
jedyną bramkę przez Ci«* 
ka. Spotkanie oglądali <**“ 
kowie rządu 
oraz przedstawiciele 
dyplomatycznych. M. h*. 
cny był na meczu ambaso 
R. P. w SofH Barchacfc

Str. 2 S Ł O W O

Przewodniczącego Państwowej Komisji Planowania Gospo­
darczego z dnia 29 października 1950 r.

Przewodniczącego Państwowej Komisji Planowania Gospo­
darczego i Ministra Finansów z dnia 29 października 1950 r. 
do instrukcji wydanych w związku ze zmianą systemu pie­

niężnego.

Wojewódzka konferencja

duchowieństwa eiolasśiąskieea
WROCŁAW — W ub. poniedzia 

łek w sali Wojewódzkiego Komi­
tetu Obrońców Pokoju, odbyła się 
konferencja księży dolnośląskich, 
poświęcona sprawom tymczasowe 
go zarządu w parafiach na Zie- 
niach Zachodnich oraz obrony

Referat okolicznościowy wygło-

niu zawartemu między Rządem a 
Episkopatem, tymczasowy zarząd 
w instytucjach kościelnych na Zie 
miach Zachodnich utrzymywany

— Niemieccy imperialiści — mó­
wił ks. Zalewski — przechwalają 
się swą gotowością do pochodu 
nad Wisłę i Niemem. Anglosascy 
imperialiści odradzają armię hit­
lerowską. A najwyższe czynniki 
kościelne utrzymują na prasta­
rych naszych ziemiach stan rze-
Polski i w wysiłki wkładane w

wisk w parafiach całej naszej die 
cezji — zakończył ks. Zalewski.
— Trzeba pozbawić faworyzowa­
nych przez imperializm amerykań
prawianej przez nich propagan­
dzie odwetowej. Tizeba zjedno­
czyć przy Rządzie Ludowym Rze­
czypospolitej siły całego narodu 
polskiego a wiec i wszystkich p*l
naruszalnośr naszych granic, o za 
chowanie pokoju i o likwidację 
w naszych parafiach — godzących 
w naszą naredową ambicję pozo­
rów „tymczasowości** w ich zarzą

W ożywionej dyskusji liczni księ 
ża dolnośląscy dali dobitny wyraz 
poglądom, nurtującym całe nasze 
społeczeństwo.

— Obrona pokoju — aświadcza 
ks. St. Dąbrowski z Budzowa — 
równa się dziś obronie żywego 
ciała Polski, pracującej nad za­
życia wszystkim swoim dzieciom. 
Tymczasowe zarządy kościelne — 
to ciernie na tym ciele, boleśnie
1 Ks. dziek. \ttó z  dowodzi: *

— Polacy od wieków wykazy­
wali upodobania do zamiany mie-
je pokój. W pokoi u też chce żyć.
I dlatego właśnie nie zgodzi się 
dłużej tolerować „tymczasowości"

— oświadcza ks. Antoni Lorenz.
— Głosy stamtąd stawały się zaw 
sze obcą, wrogą interesom Pol­
ski kombinacją polityczną. Po 
ciężkich doświadczeniach minio­
nych lat, możemy dziś z głębi 
przekonania powiedzieć: — Kto 
słucha Londynu, jest wrogiem 
Polski!

— Księża są sługami Kościoła —
cześnie są synami Polski. Łączmy 
się też przy Niej z całym ludem
wania polskiego porządku praw-
Zachodnich 

Ks. Drancen stwierdza:
— Tymczasowość w zarządach 

kościelnych na naszych ziemiach, 
to dynamit podkładany pod fun­
dament pokoju. Trzeba ten dyna­
mit jak najszybciej usunąć i zlik

— Czyśmy na Ziemie Zachodnie
nich chwilowo? — zapytuje w 
swym przemówieniu sędziwy ks. 
prał. Plewko - Plewczyiiskł. — W
wano nas tutaj „tymczasowymi 
zarządcami"? Dolny Śląsk byl poi 
ski i będzie polski! Żądamy znie
i nas księży — do żywego 1 Doma-

S n istrac j^ ko^ne^f3 **
Ks. Borowczyk mówi:
— Musimy wszyscy pomóc Rz* 

dowi Ludowemu w ustaleniu st* 
łych probostw polskich. Wzonfr 
my się na księżach czechosłow* 
kich, którzy 12 listopada manile.
narodu w walce o pokój.

Ks. Wierny zaznacza:
— Bezkompromisowa służba nfej 

rodowi i Ojczyźnie każe nam wd
zniesienie wszelkich pozorów tym 
czasowości na Ziemiach Zachód- 
nich. Każe nam ona równocześnie 
odgradzać katolicyzm — od Xapł- 
talizmu, a każdego rodaka, — od 
propagandy szerzonej przez podże 
gaciy wójeanycn. Racja stanu P*» 
ski wymaga współdziałania m 
każdym kroku z Rządem Ład*

— Jul pierwsi króle polscy W* 
łożyli na Ziemiach Zachodnie* 
stale instytucje kościelne. PoWd 
Rząd Ludowy zabiega o to samą

— Protestujemy przeciwko pny 
pisywaniu nam upodobań do po­
szukiwania terenów na tymcza­
sowy pobyt’ — wola mówca. -Ą 
Nie jesteśmy wędrownymi cyja­
nami. — Wróciliśmy na ziemie
niemy! Stajemy przy Rządzie L* 
dowym. Domagamy sie z nim ra­
zem zniesienia tymczasowości w 
zarządach kościelnych!

Ks. Górecki wyraża wdzięcznott 
Rządowi Polski Ludowej za żyo*

wieństwa, że podejmie ono prac* 
uświadamiającą wśród ludu. *.

— Kapłani — mówi ks. GóretU
— będą wyjaśniać wiernym,
pokoju i jak doniosłym trypad* 
kiem w życiu naszego Państtet 
jest wprowadzenie nowego sy»t* 
mu pieniężnego.

— Zapewni on ludziom pr*9
— stwierdza mówca — wyższą **> 
pę życiową, bogaczy zaś, speku­
lanta w i kapitalistów pozbawi & 
brzymich sum, które służyły 
do wychwytywania cenniejszy*
wania handlu. Lud pracujący ■* 
wprowadzeniu mocnego pieniądz* 
zyska ogromnie. Kapitalista stnA 
tyle, że będzie wreszcie mus#

W końcu ks. Górecki sklaS 
wniosek o powołanie delegacji dj 
ks. Prymasa Wyszyńskiego
wieństwa dolnośląskiego.

Zebrani wniosek przyjęli. 1 
W skład delegacji weszli: *  

Henryk Zalewski, o. Lubik, »  
płk. Mróz, ks. prał. Plewko-FK"* 
czyński, o. Giazer Markus. 
lański, ks. Michni^k, ks. Kacza­
nowski, ks. Balicki, ks. dr. 
eon, ks. Niedźwiedzia, ks. SD>» 
ks. dr. Bancer, ks. Dąbrów* 
ks. mir. Borowczyk, ks. Bocne 
nek, ks. Jankowski, o. Ko6**’ 
ks. ’ Górecki, ks. kanon. Fie*™- 
ski, ks. Sendys, ks. wółkow. *■ 
Trzeciak, ks. Ilnicki. ks. 
Machoń, ks. kan. Lorenz, 
Drancen oraz siostry BarM 
ra Lecuch, Julia Glodko.
Kozielł i Gertruda Zorycb: _

Na zakończenie obrad z««®* 
dzeni uchwalili rezolucje,

Przewodniczącego Państwowej Komisji Planowania Gospodar­
czego z dnia 36 października 1950 r. do instrukcji wydanych 

w związku ze zmianą systemu pieniężnego.
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Uwag3
j j e r n ’ | e p z #
n?s „rzydsielił trenera kla- 
^ństwowej — Keveya do 

nkresu Wrocław.
-wiązka z powyzszym 

Hniu dzisiejszym, o godz. 
w ośrodku szermier- 

1 ra przy ul- Krasińskiego 
?  odbędzie się zebranie 

nstkich szermierzy wro- 
Sawskich._________

fa d em ecu m
s p o r t o w c a

yj Związku Radzieckim 
..wstają coraz to nowe sta- 
Ły sportowe. Ostatnio 
^wstały w Leningradzie, Ba- 
Z Erywaniu, Kijowie, oraz 
« innych większych i mniej- 
jjych miasteczkach, wsiach i 
tolcbozach.
Stadion sportowy im. Kiro- 

ostatnio wybudowany w 
Leningradzie posiada 100 ty- 
dęcy miejsc w tym siedzą- 
lych 85.000.

Wśród wielotysięcznej ar- 
Bii sędziów sportowych w 
jSRE znajduje się 770 sę- 
j,iów najwyższej wszech- 
dFiązkowej kategorii.

■
Polski Związek Piłki Noż­

nej do dnia 1. I. 1950 r. posia­
da! w swej ewidencji 112.000 
urejestrowanych zawodni­
ków. *W okresie od dnia 
1, L 50 do dnia 22 września 
br. jarejestrował przeszło 17 
tysięcy nowych piłkarzy. 

Obecnie w kartotece PZPN 
Istnieje przeszło 130 czynnych 
uwodnikńw.

S w w o m m & m m

W pierwszym meczu hokeja na lodzie
ZS Stal pokonało ZS GśtrniR 2:9

W sobotę odbyło się uroczy­
ste otwarcie sezonu hokejowe­
go i łyżwiarskiego na sztucz­
nym lodowisku Torkat w Ka­
towicach. Impreza rozpoczęła 
się pokazem łyżwiarzy oraz 
meczem drużyn hokejowych.

M istrzo stw a
k o la rsk ie
Dolnego Slqska 
w e W rocław iu

W dniu 5 listopada br. od­
będzie się staraniem Okręgo­
wego Związku Kolarskiego we 
Wrocławiu wyścig kolask i o 
mistrzostwo Dolnego śląska. 
Zawody te zakończą tegorocz­
ny sezon oraz będą przeglą­
dem dorobku sportu kolarskie 
go w naszym województwie.

O tytuł mistrza Okręgu wal 
czyć będą czołowi zawodnicy, 
reprezentujący wszystkie klu­
by z terenu całego Dolnego 
śląska.

Wyścigi odbędą się na dys­
tansach : dla licencjonowa­
nych — 50 km, kartowiczów 
I-ej kategorii 25 km, oraz dla 
kartowiczów Ii-ej kategorii 
i zawodników startujących po 
raz pierwszy — 15 km. (N)

W imieniu zawodników ho­
keista Gburek z Górnika Ja ­
nów złożył ślubowanie nastę­
pującej treści:

„W imieniu wszystkich ho­
keistów i łyżwiarzy Polski Lu 
dowej pragnę z okazji otwar­
cia drugiego sezonu zimowego 
na TorJcacie złożyć Głównemu 
Komitetowi Kultury Fizycz­
nej zapewnienie: dołożymy
wszelkich starań, aby zgodnie 

uchwalą Biura Politycznego 
Komitetu Centr. PZPR pod- 
nieść poziom, naszego wycho­
wania ideologicznego oraz pod 
nosić równocześnie uprawiane 
przez nas dziedziny sportu wy­
czynowego na wyższy poziom.
Zapewniamy również GKKF, 

że w ciągu bieżącego sezonu 
zimowego • staniemy wszyscy 
do zdobycia odznaki. Przez od­

znakę SPO będziemy rozwijać 
nasze siły i  sprawność fizycz­
ną, potrzebne do realizacji za­
dań Planu 6-letniego, będące­
go planem wzrostu dobrobytu 
i szczęścia mas pracujących 
Polski Ludowej.“

Po defiladzie odbyły się po­
pisy jazdy figurowej.

W pierwszym meczu hoke­
jowym, rozegranym w tym 
sezonie zmierzyły się repre­
zentacje ZS „Stal" i ZS „Gór 
nik“. Obydwie drużyny wy­
stąpiły bez czołowych graczy, 
którzy przebywają na obozie 
w Zakopanem.

Po nieciekawej i słabej grze 
spotkanie zakończyło się zwy­
cięstwem Stali 2:0, która w 
ostatniej minucie drugiej ter­
cji zdobyła dwie bramki przez 
Ziaję.

Tabelka 10-ciu najlepszych
wyników lekkoatletycznych
uzyskanych w bieżącym sezonie

S z c z y p io rn iś c i AZS-u
przegrali z Kolejarzem Opole

Trzecia niedziela rozgrywek 
szczypiórniaka o mistrzostwo 
II ligi upłynęła pod znakiem 
zwycięstw faworytów. Leade­
rem grupy pozostał w dal­
szym ciągu Kolejarz Opole, 
wygrywając na własnym bo­
isku z wrocławskim AZS-em. 
Tuż za nim kroczy Związko­
wiec Bydgoszcz, który pomimo 
przegnanej z drużyną racibor. 
skiej Stali utrzymał się na 
drugiej pozycji.

AZS Wr. przegrywając 
swój mecz spadł na czwartą 
pozycję w tabeli.

W niedzielnym meczu nasi 
ligowcy zagrali bardzo słabo. 
Jedynie dzięki Ciuprykowi, 
który sam zdobył wszystkie 
bramki, AZS nie odniósł wyż­
szej porażki.

Wyniki rozgrywek niedziel­
nych II  ligi:

Włókniarz Kraków — Unia 
Kraków 2:2 (1:1); Górnik
Siemianowice — Stal Siemia­
nowice 8:2 (3:2); Stal Kuź­
nia Raciborską — Związko­
wiec Bydgoszcz 10:8 (6:5); 
Kolejarz Opole — AZS Wroc­
ław 9:6 (5:2).
Kolejarz Opole 3 6 29:20 
Związk. Bydgoszcz 3 4 30:25 
Stal Kuźnia Rac. 3 4 27:27

tów do Pracy 1 Obrony" to tego­
roczny letni bilans najpopularmeJ

AZS Wrocław 3 3 27:19 
Górnik Siemianow. 3 2 23:30 
Unia Kraków 3 2 13:18
Stal Siemianowice 3 2 12:18 
Włókniarz Kraków 8 1 7:14 

(N)

K o m u n ika t A Z S
Sekcja bokserska AZS roz­

pocznie w najbliższym czasie 
masową naukę boksu. Na 
powyższy kurs zapisać sią 
mogą studenci wrocławskich 
uczelni.

Przypominamy, że od dnia 
2 listopada br. treningi sekcji 
wyczynowej odbywać się będą 
w sali WASWF w poniedział­
ki i czwartki od godz. 20-tej 
do 22-giej. (N).

Sekcja pływacka AZS za­
wiadamia, że treningi sekcji 
począwszy od dnia 1 listopa­
da br. będą się odbywały we 
wtorki i piątki od godz. 20-tej 
do 21-szej. (N).

Tłumaczyła Zofia Łapicka 7 3  j

Doktór układał na półmisku melon i jabłka. Chiżniak kroił 
Mynkę. Zajęci gospodarowaniem nie patrzyli na nią, ale i ona 

widziała nikogo prócz Tawrowa, a ściślej mówiąc, jego 
| Wpatrzonych w nią, szeroko otwartych oczu. Poszła prosto 
f Po linii tego spojrzenia, nie widząc, nic dookoła. Tawrow stał 

°™k etażerki i nie wiedząc prawdopodobnie, jak się zachować, 
oglądał jakiś drobiazg ze słoniowej kości. Trzymał figurkę 
? rękach, które drżały mu tak, że tylko ślepiec byłby nie zauwa- 

jego wzburzenia. Olga nie czuła prawie uścisku ręki: mózg 
. $  pracował gorączkowo. Nie umiała się opanować. Nie umiała 

«amać. Wszystkie przeżycia wyrażały się na jej twarzy. Ale 
waz, widząc, że ukochany mężczyzna jest bardziej jeszcze 
“koronny, znalazła w sobie siłę i stanowczość: odezwała się 
™ Męża, pożartowała z Chiżniakiem i wzięła się do gospoda­
rowania odwracając ich uwagę od Tawrowa, by mógł się "Spokoić.

Gdy stół był już ładnie nakryty, a w kieliszkach perliło się 
*®o, o mało znów nie zemdlała. Jak uprzedzić go, by nie 
Patrzył na nią przy świadkach takim wzrokiem?

— Walerian Walentynowicz doradzał mi koniecznie robić 
Spacery — powiedziała zwracając się do Chiżniaka — a ja 
Prawie przez trzy tygodnie uie wychodzę z domu. I prawda, 

ciągłe bóle głowy. Od jutra zacznę wypełniać wskazówki 
•sitarza... Jutro rano wznowię s woją letnią marszrutę po górach.

Dzień był zimny. Wysokie, jak gdyby wysuszone wiatrem 
niebo, szarzało pustynnie. Koło ścieżki chwiały się żałośnie 
zwiędłe rośliny. Gdzie tylko spojrzeć, wszędzie równa żółtość 
modrzewiowych lasów: jak gdyby dziwne zboże dojrzało na 
zboczach gór. Stoi wyprostowane, nie pochyla się, czeka, aż 
skosi je białoręka żniwiarka Północy — zamieć śnieżna. Śnieg 
bardzo często wyprzedza tu  okres opadania _ liści, ale wątły, 
młody śnieżek, pomieszany z igłami choiny i zwiędłymi, mo­
krymi liśćmi, topi sę szybko. Wtedy w tajdze jest szczególnie 
niemiło. Lepszy już mróz, lepsza prawdziwa śnieżyca od tej 
obrzydliwej zimnej wilgoci.

Olga szła w góry ślizgając się na stromych zboczach, chwy­
tając się gałęzi i krzaków. W iatr uderzał ją w plecy, zrywał 
z niej chustkę z kolorowej wełny, zawiązaną pod brodę, jak 
noszą zazwyczaj wieśniaczki. Gdy Olga wdrapała się na szczyt, 
ręce jej i nogi drżały ze zmęczenia. Moż" odzwyczaiła się po 
prostu od takich spacerów, a może drżała ze zdenerwowania: 
miała ostatni raz spotkać się z Tawrowem. Postanowiła, że tc 
będzie ich ostatnie spotkanie we dwoje. Nie umawiali się, 
co prawda, w tym miejscu, ale Olga wiedziała na pewno: 
Tawrow przyjdzie. Musi przyjść! . , .

Gdy ujrzała go, stojącego wsrod skał na drozce, nie zdzi­
wiła się wcale, przyśpieszyła tylko kroku. Tawrow ,szedł 
a raczej biegł naprzeciw niej. _ . . .

Olga przemyślała już wszystko, co mu powie, ustaliła, jak 
się zachowa, co zrobi. Ale nie zdążyła nawet się odezwać: 
znalazła się w ramionach ukochanego i słowa jej zamarły na 
wargach. Długo stali tak, objęci ciasno, w podmuchach silnego 
wiatru. Nie myśleli o tym, że ktos może ich zauwazyc. Ich 
wychudzone twarze jaśniały szczęsciem, gdy wciąż obejmując 
się kroczyli tak razem po nie zarośnięte] górskiej ścieżce. Cały 
świat mógł natrzeć na nich, którzy osiągnęli niebo.

Olga trwała wciąż w zapamiętaniu. Byc może sama odwle­

kała tę chwilę, jak człowiek, który nie chce się obudzić. Słowa 
Tawrowa wróciły jej przytomność.

— Jeśli chcesz, to sam pomówię z Iwanem — mówił głasz­
cząc jej zziębnięte dłonie.

Olga opuściła głowę. Jasne pasmo włosów wysunęło się 
spod chustki, fruwało, targane wiatrem, i opadało jej na czoło 
lub muskało policzek Tawrowa.

Stali w małym kamieniołomie, zarośniętym rzadkimi krza­
kami karłowatego cedru. Szare chmury zbiły się w gęstą 
masę, opuściły w dół i popłynęły nisko nad górami. Nastro­
szone czeczotki nawoływały się żałośnie, skacząc po omszałych 
kamieniach. Cicho szumiała niebieskawa choina. Wszystko 
wyglądało smętnie, ponuro, i ci dwoje, którzy się tu  spotkali, 
też posmutnieli, jak gdyby poddali się panującemu w przyro­
dzie nastrojowi.

— Dlaczego nic nie mówisz? — pytał ze strachem Taw­
row. — Czy znowu odejdziesz i w czterech ścianach zamkniesz 
się przed życiem? Przecież to przestępstwo. Olgo! Ty mnie 
kochasz!

— Nie możemy się więcej spotykać — rzekła z trudem 
i spojrzała na Borysa. — Ja... Ja... Jestem w ciąży — rzekła 
i jakby słowa pozbawiły ją  zupełnie sił, usunęła się na kamień, 
zakrywając twarz rękami.

— Ola! — krzyknął Tawrow wstrząśnięty i uradowany. — 
Kochanie moje!... — przyklęknął koło niej, objął ramionami 
i starając się zajrzeć jej w oczy, odsuwał i całował jej ręce 
mokre od łez. — Cóż w tym złego? Niech będzie jego dziecko, 
Pokocham je. A potem będą nasze wspólne dzieci...

  Nie, nie mogę — rzekła głucho Olga. — Serce pęka mi
z rozpaczy, ale nie mogę! Gdyby dziecko było już... Ale ni» 
mogę rozpoczynać z tobą życia w tym stanie. Będę się czuła 
tak, jakbym cię cały czas zdradzała... — zdjęła chustkę i wy­
tarła  nią oczy i twarz. — Musimy się rozstać — Powtórzyła.

Str. 5 S Ł O W O

S K n r l k <afiMlfaaBa>
!■ ROZGRYW KI LIGOWE 

Oczekiwane z dużym zaintere- 
lowaniem, w ramach rozgrywek 
ILigi, spotkanie „Spójnia" — Leg 
nlca -  „Kolejarz** Wrocław, nie 
odbyło się. Drużyna wrocławska 
juzybyla do Legnicy z dużym o- 
pfónieniem.
Ŷ mki drugiej rundy rozgry­

zie! przedstawiają się następują- 
to: W Krakowie „Kolejarz" Wro­
cław przegrał z „Ogniwem** Kra­
ków w stosunku 3:5. Poszczegól­
ne wyniki (na pierwszym miejscu
ifci, Stachnik — Arłamowski 1:0, 
Galącki -  Gdański 0:1, Waleń -  
■faber 1:0, Cwiąkała — Gałuszka 
tli, Wagner -  Berezecki 0:1, Chro 
bak — Szyszko Bohusz 0:1, Nowo-
LepieJ powiodło się „Spójni** 

legnickiej, która w Poznaniu uzy-
' „Wartą". Punkty dla legniczan 
Idobyli Goldminc, Szwiner 1 
Siacht po Jednym 1 Fluder oraz 
Jetaa po pół.
Spotkanie „Ogniwo" Bytom — 

„Kolejarz*- Kraków wygrali „Ko­
lejarze" w stosunku 7:1. M. In.
Balcarkiem. Poznańska „Spójnia" 
wygrała z gliwicką „Stalą** w stos.
itawił się w Gliwicach na mecz 

tamt. AZS. Natomiast mecz 
*AZS" Gliwice — „Spójnia" Po­
znań zakończył się wynikiem 6:2. 

I '  TURNIEJ „KOLEJARZA" 
WROCŁAW 

j Rozgrywany w czterech grupach 
jr turniej o mistrzostwo najsilniej-

I? wir wblłża sî °powS°u °̂u *̂ °ń“

czwartej Smokowski. Finały roz­
poczną się w najbliższych dniach. 
Błaszczak wycofał się z turnieju. 

DOLN. KLASA „A"
W myśl zarządzenia P. Zw. 

Szach, klasa „A" na Dolnym Ślą­
sku składać się będzie z 8 dru­
żyn. Zarząd okręgowy zaliczył do 
klasy „A" bez żadnych eliminacji 
4 kluby, a mianowicie „Spójnię" 
Ib. Legnica, „Kolejarza" Ib. Wro­
cław, „Włókniarza" Jel. Góra 1 
„ZEODS" Wałbrzych. Cztery dal-
rozgrywkach eliminacyjnych, któ-
pach. Grupa I: ZKS „Budowlani*! 
Gozdnica „Włókniarz" Nowa Sól,
ZKS „Spójnia" — Kłodzko, „Spój­
nia" — Ziębice, „Włókniarz" — 
Dzierżoniów. Grupa HI: ZKS „Ko­
lejarz" -  JeU Góra, „Kolejarz" Ib 
— Świdnica, „AZS" Ib Wrocław.
Wrocław - Leśnica!’ „Ogniwo" — 
„Elektrownia" -  Stachnica 1 „KL 
Szach." — Wołów.

Rozgrywki rozpoczynają się dn. 
12 listopada br. W dniu tym spo- 

, tykają się w gr. I „Włókniarz" 
Nowa Sól — „Unia" Brzeg Dolny, 
gr. II „Spójnia** Ziębice — Włók­
niarz" Dzierżoniów, gr. III „Ko-

Wołów. Początek rozgrywek o
ne są jednokołowo, zaś spotkania 
odbywają się na 8 szachownicach,
wiązkowo wchodzi Junior i ko­
bieta.

W ramach rozgrywek n  ligi od

omauoia; zaaadnienia życiu iDO>cineqp, 
l it e r a c k o  - a rty fty cz n e g o , 

w a lczy :o  kulturę socjalistyczną.

Teodor Tomasz Jeż 
ZARNICA 
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„ C Z Y T E L N I K ”

skok o tyczce:

3. Wyszkowski AZS 3.05
4. Plewka „Czarni" 3.00
5. Blaszyński AZS 3.00
7. Stępniak AZS 2.85
8. Sucheński AZS 2.55
9. Przybylski Górnik Bb. 2.55

1. Lipiec AZS 12.86
2. Pawlisiński Górnik Wb. 12.60

6. Przybylski Górnik Wb. 12.08
6. Zdanowicz Górnik Wb. 12.06
7. Gamcarczyk Spójnia 11.49
8. Plewka „Czarni" 11.40
9. Wald AZS 18.94

10. Nawrocki Górnik Wb. 10.78
pchnięcie kulą:

1. Fabrykiewicz AZS 12,35*
2. Soroka AZS 12.33
3. Sienkiewicz Stal Wr. 12.00
B. Antczak AZS 11,84
7. Małecki A. Spójnia '  TT38
8. Nowacki Spójnia 11.24
9. Małecki M. Spójnia 11.23

rzut dyskiem:
1. Andrzejczyk AZS 40,80

2. Borkowski AZS 38,80

MalSfewskf AZS 35,97
5. Małecki A Spójnia 35,65
7. Piotrowska Górnik W 33’68

3. Małecki A. Spójni' 23,87
rzut oszczepem:

2. Sucheński AZS 47̂ 45
3. Muster Włók Dz. 46,12
4. Suwała Stal Wr. 45,95
5. Jewniewicz AZS 45,10

10. Manowski Stal Wr. 42,60

LEW  T O Ł S T O J
DZIECIŃSTWO. LATA CHŁOPIĘCE. 

MŁODOŚĆ.
str. 403 K-3385 zł 350

W-223

O B W IESZC ZEN IA
I Komenda Okręgowa Służby Ochrony Kolei we 

Wrocławiu ul. Pułaskiego 52 przyjmie natych­
miast kandydatów i kandydatki na stanowisko 
strażnika Ochrony Kolei. Wymagane warunki: 
1. Wiek do lat 23-miu. 2. Odbyta służba woj­
skowa (dla kandydatem przeszkolenie w Org. 
Służba Polsce). 3. Wykształcenie 5 ki. szkoły 
powszechnej. K-3412

FACH O W CY P O S Z U K IWANI
2 pielęgniarki, księgowego, kasjera, kierow­
niczkę kuchni, referenta zaopatrzeniowego, 
technika oraz kucharza przyjmie do pracy Za­
rząd Państwowego Uzdrowiska Przerzeczyn — 
Zdrój pow. Dzierżoniów. Warunki płacy wg 
umowy zbiorowej. K-3414

foCŁOSjlEKIft DH0BIE |
HANDLOWE

MASZYNKĘ^do podnoszę

s L ^ ^ o z n ^ d l ^ l ^ g ^

KADZIE 1 szatkownica 
okazyjnie do sprzedania. 
Zgłoszenia „Słowo"

ZGUBY
UNIEWAŻNIAM zgubio-

ZGUBIONO dowód osobi- 
skie Wydział Zdrowia na- 
mara Wanda. P 3031 

ZGUBIONO odcinek ẑa-

UNIEWAŻNIAM ^ Zgubio-

UNIEWAŻNIAM skradzio I

tymację Polskiego Zw. 
Głuch., dowód osobisty w 
języku rosyjskim, kartę

UNIEWAŻNIAM ^zgubio-

pow^ Jelenia Góra, ul.

UNIEWAŻNIAM zgubię-
na nazwisko Baliński Wła 
dysław, plac Ratuszowy 
34, Jelenia Góra. K 3421
UNIEWAŻNIAM zgubio­
ny dowód osobisty wyd. 
w Mysłakowicach i od ci­
ii az w. Bęc Stanisław zam. 
Mysłakowice pow. ele-

| ZGUBIONO kartę rejestry

Urbanowski * Alfred ur̂

ZGUBIONO odcinek^wy-

UNIEWAŻNIA Sje

Leonard™^0 KlaSZt°6640 
WOLNE POSAD?”  

POMOC domowa  ̂potrze-

LOKALE

STUDENTKA  ̂̂  poszukuje

STUDENTKA poszukuje 
Zgłoszenia pod „Halina"!

SAMOTNE małżeństwo po
wanego z używalnością 
kuchni natychmiast^ Ofer

ASYSTENT Uniwersytetu 
katorskiego. Zgłoszenie

PRACUJĄCA k poszukuje

ra) do j odz. 15-ej. P 6626 
POSZUKIWANIA 

RODZIN

KORDEK Luba' poszukuje

sprawie rozwodowej w 
Sądzie Okręg, w JgenieJ

j RÓŻNE

1 KUPIĘ rasowego jamnika
małe. czarnego -  suczkę 
6-j-8 tygodniową. Zgłoszę-

N r  300



P o r tm o n e t k i
Ceny na wystawach zmie­

niły się niemal w przeciągu 
jednej nocy. Dowodzi to, że 
uspołeczniony aparat sprzeda- 
ty  pracował składnie. Nowe 
ceny ściągają tłumy ludzi, 
którzy przystają przed wy­
stawami. Jedni kalkulują i 
przeliczają nowe ceny na 
dawne, inni śmieją się z tych 
kalkulatorów. — Przecież ma­
my .tylko jedne ceny — mó­
wi jakaś kobieta, — a podo­
bają mi się lepiej niż dawne, 
bo nie trzeba będzie liczyć w 
tysiącach.

W kilku sklepach pojawił 
*ię dawno niewidziany arty­
kuł, mianowicie portmonetki 
na bilon. Towar bardzo na 
czasie i należy oczekiwać, że 
wytwórnie będą musiały zna­
cznie zwiększyć produkcję, 
gdyż obecnie cieszyć się one 
będą dużym powodzeniem.

Nareszcie ludzie nauczą się 
szanować pieniądze. Znikną 
papierowe złotówki. A nowe 
banknoty nie będą niedbale 
wtykane do kieszeni, lecz 
znajdą się w portfelu, czy to­
rebce, gdyż staną się „dużym" 
pieniądzem. Groszowi przy­
wrócone zostaje obywatel­
stwo, a przysłowie „grosz do 
grosza“ zacznie nabierać real­
nej wartości.

Tuwlcz.

[ j f w B C O A W ^
Rola wczasów leczniczych:

Zmobilizować jak najwięcej sil
do realizacji Planu 6-letniego

W dniu 30 bm. w małej sa­
li ORZZ odbyła się konferen­
cja, poświęcona akcji wczasów 
z leczeniem ambulatoryjno- 
zdrojowiskowym. W konferen­
cji udział wzięli przedstawi­
ciele PZPR, pełnomocnicy Za­
kładu Lecznictwa Pracowni­
czego z terenu Dolnego Ślą­
ska, Poradni Przeciwgruźli­
czych i Ośrodka Chorób Zawo­
dowych. -,

Wczasy pracownicze, wiel­
ka zdobycz klasy robotniczej, 
obejmują obecnie dziedzinę sa­
mego lecznictwa i zapobiega­
nia chorobom (profilaktyki). 
Profilaktyka stosowana jest 
w ramach wczasów ambulato- 

I ryjno - zdrojowiskowych, o- 
bejmuje jednak tylko tych,

N O T A T N IK  W R O C Ł A W S K I
■ Referat ogródków ORZZ 

Bwrócił się do zarządów Samo­
rządów Pracowniczych Ogród­
ków Działkowych, aby zawiado 
miły, kiedy i gdzie odbędzie sie 
eebrame zarządu, na którym za 
łatwiasie będą sprawy przydzia­
łu  wolnych działek. Poinformo­
wano również zarządy, że pobie 
ranie opłat za prawo użytkowa­
nia działek w roku 1951 rozpo­
czyna się po 15 listopadzie. Za­
stosowana będzie zmiana stawek 
dzierżawnych (nie od działki, 
lecz od metra).

■ Eksternistyczny egzamin 
dojrzałości według regulaminu 
szkoły młodzieżowej rozpoczy­
na się w 3 Szkole Ogólnokształ­
cącej przy ul. Stalina 117 w dn. 
2 listopada. Informacje — w dy­
rekcji szkoły.

■ Przenoszenie kubłów na 
gmieci — jak informuje nas 
ZOM — jest niemożliwością dla 
jednego człowieka z tego wzglę­
du, że kubeł waży 120—150 kg. 
dlatego do transportowania u -

żywa sie 2 ludzi, którzy prze­
wożą kubeł na specjalnych wóz 
kach. Tylko do transportu mniej 
szych kubłów wystarczy 1 czło­
wiek, ale i on posiłkuje się wóz

B Obrazów batalistycznych
i sztychów poszukuje Muzeum 
Wojskowe (na Tamce). Kupuje 
też Muzeum broń zabytkową 
i wszystko, co z wojskowością 
lest związane, bo nawet znacz­
ki pcxJztowe ze stemplem wojen 
nych poczt polowych.

■ O energii atomowej organi­
zuje odczyt Toiw. Wiedzy Pow­
szechnej. Prelekcję wygłosi 3-go 
listopada o godz. 18,30 w auli 
Politechniki inż. Hurwic, redak­
tor miesięcznika „Problemy". 
Po odczycie — dyskusja. Wstęp 
bezpłatny.

■ Odprawa starostów Uniwec 
sytetu i ich zastępców w spra­
wie wymiany pieniędzy odbę­
dzie sie dziś o godż. 10 w lokalu 
KU ZSP (PI. Uniwersytecki 7).

Władze kierownicze
Zakładu Lecznictwa Pracowniczego

Z dniem 1 października br. 
rozpoczą swoją działalność Za 
kład Lecznictwa Pracownicze­
go, który przejął wszystkie 
agendy Działu Lecznictwa by 
łych U. S. na terenie woje­
wództwa wrocławskiego.

Pełnomocnikiem Ministra 
Zdrowia dla spraw ZLP mia­
nowano dotychczasowego na­
czelnika Wojew. Wydziału 
Zdrowia — dr Henryka Ber­
gera. Kierownikiem lecznictwa 
otwartego na województwo 
Wrocławskie i zastępcą Pełno­
mocnika Min. Zdrowia miano­

wany został dr Wiktor Eyćh- 
ner, zaś pełnomocnikiem ZLP 
na miasto Wrocław został dr 
Zygmunt śliwicki.

Dr Śliwicki pełni również o- 
bowiązki Naczelnego Lekarza 
Ośrodków Zdrowia b. Ubezpie 
czalni Społecznej Wrocław do 
dn. 31. XII. 50 r.

Siedziba wrocławskiego Od­
działu Miejskiego znajduje się 
przy ul. Świerczewskiego 
(gmach Miejskiej Rady Naro­
dowej, Miejski Wydział Zdro­
wia). (w.j.)

Ceny w  now ych zło ty c h
■ We wrocławskich lokalach 
gastronomicznych panował 
wczoraj ożywiony ruch. Ceny 
za obiad klubowy według no­
wej waluty wynosiły 4 złote 
80 groszy. Kto miał jeszcze 
dawne banknoty płacił nimi 
— 480 złotych. Obiady popu­
larne kosztują obecnie 2 złote 
40 groszy, zupa 1 złoty 20 
groszy, bigos 3 złote 30 gro­
szy, gulasz wieprzowy 4 zło­
te 80 groszy, kotlet wieprzo­
wy 5 złotych 94 grosze. Są to 
teny w lokalach III kategorii. 
' W  Hali Targowej na Placu 
Nankiera ruch był minimalny. 
Otwarte były jatki z mięsem, 
łtoiska z pieczywem, jarzyna­
mi i owocami. Ceny jabłek wy 
•oszą od 3 złotych 80 groszy 
lo 8 złotych 45 groszy.

W mieście w wielu sklepach 
Już od wczesnych godzin po­
rannych przeprowadzono nowe 
kalkulacje cen. I tak w skła­
dzie obuwia przy ul. Stalin­
grad zkiej ceny bucików waha­
ją  się od 252 złote do 360 
złotych, teczki można nabyć 
już za 360 złotych, torebki dam 
skie za 250 złotych

W Powszechnym Domu To­
warowym ceny ubrań gotowych 
wahają się w granicach od 
178 do 796 złotych, bucików 
męskich od 269 do 300 zło­
tych, wełny granatowej na 
płaszcze 420 zł za metr, struk 
sowych ubranek chłopięcych 
110,50 zł.

Ruch w PDT ograniczał się 
przed południem wyłącznie do 
stoisk spożywczych, gdzie 
sprzedawano towar jeszcze za 
stare banknoty.

Po południu pojawiło się już

w obiegu wiele nowych bank­
notów i bilonu. Płacono 20 gro 
szy bilonem za bilet ulgowy 
w tramwaju, przy czym kon­
duktor wydawać jako resztę 
starą 5-cio złotówkę. Również 
w kasach kinowych część pu­
bliczności płaciła za bilety już 
nowymi pieniędzmi, (zg)

którzy ze względu na specy­
ficzny rodzaj pracy lub scho­
rzeń muszą podlegać specjal­
nemu leczeniu, aby nie utracić 
zdolności do pracy. Leczenie 
profilaktyczne trwa 21 dni, 
czyli siedem dni dłużej niż 
normalne wczasy wypoczynko-

Podczas gdy w  roku 1948, 
18 tys. osób korzystało z wcza 
sów anibulatoryjno - zdrojowi­
skowych, to w roku 1949 ko­
rzystało z nich już 30 tys. o- 
sób, a w bieżącym roku trzy­
dzieści kilka tysięcy. Na rok 
1951 przewidziane jest lecze­
nie 41 tys. osób.

Akcja tych wczasów obej­
muje profilaktykę przeciwgru­
źliczą, przeciwpylicową, prze­
ciwreumatyczną (specjalna).

W dyskusji zabierali głos: 
dr dr śliwicki, Horbot, Sielic­

ki oraz ob. ob. Łaszkiewicz, 
Roskosz — kier. działu socjal­
no .- ubezpieczeniowego i po­
seł Kramarz, poruszając aktu­
alne zagadnienia związane z 
terenem woj. wrocławskiego. 
Dr śliwicki poruszył jeden z 
palących problemów — aby 
pracownicy Dolnego śląska 
uzyskiwali jak najwięcej 
miejsc nad morzem, gdyż na­
sze województwo, bardzo ubo­
gie w jod, ten przywilej po­
winno uzyskać.

Poseł Kramarz apelował do 
lekarzy, o nawiązanie jak naj­
ściślejszego kontaktu z Rada­
mi Zakładowymi w celu uświa 
domienia robotników co do zna 
czenia akcji profilaktyki. Za­
daniem lekarzy — stwierdził 
mówca — jest zmobilizowanie 
jak najwięcej sił do realizacji 
Planu Sześcioletniego. (JJ)

Piwnic na ziemniaki
poszukuje P. S. S.

Powszechna Spółdzielnia Spo­
żywców we Wrocławiu zwraca 
się z prośbą do mieszkańców 
miasta Wrocławia o wskazanie 
wolnych piwnic, w których moż 
na by magazynować ziemniaki 
w ilościach od 2 ton wzwyż. Wy 
nagrodzenie za dzierżawę piwnic 
określi obopólna umowa między 
PSS. a odmajemca.

P o trzs b a  lu d zi
do kopcowania 

ziemniaków
Zarząd Powszechnej Spółdziel 

ni we Wrocławiu zatrudni pra­
cowników przy kopcowaniu 
ziemniaków na Tamogaju obok 
Gazowni Miejskiej. Praca w 
dzień a także w godzinach po 
południowych. Wynagrodzenie 
według stawek akordowych.

P. S. S. chętnie przyjmie po­
moc studentów uczelni wrocław 
skich, którzy w ubiegłym roku 
wydatnie pracowali przy akcji 
ziemniaczanej. (JK)

■ Druga odprawa szkolenio­
wa rejonowych komisarzy spi­
sowych i rezerwowych z 3 Dziel 
nicy odbędzie się 3i bm. o godz. 
12 w biurze komisarza spiso­
wego przy ul. Kościuszki 31, po 
kój 14.

■ Zaległe stypendia uczniom 
szkół podstawowych i muzycz­
nych wypłaci 3 i 4 listopada 
zarząd okręgowy Związku Bo­
jowników o Wolność i Demo-

Mimo ogromu zniszczen wojennych

Wrocławska załoga wodociągów
zajęła drugie mie;sce we współzawodnictwie

W Krakowie odbyło się ze­
branie przedstawicieli Komite­
tów Współzawodnictwa Między 
zakładowego 6 czołowych miast 
Polski. Po obliczeniu wyni­
ków za pierwsze półrocze 1950 
r. przyznano w dziedzinie u- 
rządzeń wodociągowo - kanali 
zacyjnych 1 miejsce Krakowo­
wi — 3.243 pkt., a drugie miej 
sce zajął Wrocław uzyskując 
2.348 pkt. Jeśli się weźmie 
pod uwagę, że urządzenia wo­
dociągowo - kanalizacyjne we 
Wrocławiu zostały zniszczone 
na równi z warszawskimi, i że 
załoga Zakładów Wodociągo­
wo - Kanalizacyjnych miasta 
Wrocławia składała się w 80 
proc. z ludzi, którzy do 1939 
r. nie mieli nic wspólnego z 
wodociągami i kanalizacją, to 
trzeba przyznać, że sukces ten 
ma duże znaczenie.

Dzielni robotnicy zakładów 
potrafili pokonać we współza­
wodnictwie Poznań, W arsza­
wę, Gdańsk, Szczecin. Wspól­
ny wysiłek całej załogi, szkole 
nie nowych kadr, dobra opieka 
socjalna, sprawnie działająca 
Rada Zakładowa i ofiarna pra 
ca Podstawowej Organizacji 
Partyjnej, złożyły się na ten 
sukces załogi.

Społeczeństwo Wrocławia mo 
że być dumne z tego osiągnię­
cia, tym bardziej, że robotni­
cy w dalszym ciągu będą bra­
li udział w międzyzakładowym 
współzawodnictwie i w II półro 
czu postanowili sięgnąć po pal 
mę pierwszeństwa.

W III kwartale po raz trze­
ci tytuł przodownika pracy 
zdobyli: ob. ob. Alfred Bren- 
ner, Teodor Kórnicki, Jan  Ma 
ruszczak, Jan  Żelazowski i An

ftlóu/im if o  na&zifm m ia ic ia

Po pierw szym  dniu reform y

drzej Rem. Tytuł przodownika 
po raz pierwszy zdobyło 10- 
pracowników. Ryszard Bauer, 
Ignacy Mazur, Zygmunt Świą 
der, Józef Szlejcher, Stani­
sław Pieron, Walenty Pisarek, 
Józef Dudek, Józef Lubaczew- 
ski, Bronisław Kapusta i Igna 
cy Olczyk. Za wzorową pracę 
wyróżniono 45 osób.

Nie pozostali w tyle szofe­
rzy, którzy za oszczędność pa­
liwa uzyskali wysokie nagro­
dy pieniężne. Antoni Tadziak 
otrzymał 38.000 zł, Adam Po­
pielowski 27.000 zł i Sidorug 
11.000 zł. Za ofiarną i wydaj­
ną pracę ślusarz - szofer ob. 
Jan Raziuk otrzymał odznakę 
przodownika pracy, a teraz 
wraz z Teodorem Kórnickim i 
Janem Dziedzicem kończy 
dwumiesięczny kurs kierowni­
ków warsztatów.

Załoga Zakładów Wodocią­
gowo - Kanalizacyjnych miasta 
Wrocławia może poszczycić się 
także innymi osiągnięciami, 
jak na przykład: zorganizowa 
niem spółdzielni produkcyjnej 
w gromadzie Kwietno pow. 
Środa SI., utrzymywaniem sta 
łego kontaktu z gromadą Ru­
sko w powiecie Środa śląska, 
itd.

Mieszkańcy Wrocławia 
wiadając na apel PSS,
nie większej ilości
na zimę. (JK) j

T e a t r y
KAMERALNY — nieczynny 'i |  
MŁODEGO WIDZA, godz. 17. f

ŻYDOWSKI, godz. 19,30 -  |

W y staw y
„POLSKOŚĆ ŚLĄSKA W DORn. t  

MENCIE", Archiwum PafoS 1  
we, ul. Gdyńska 2. .Ą K 

„LITERATURA RADZIECKÂ  K 
ILUSTRACJI** — otw. codŁ; | |
godz. 10—18, ul. Stalingradzkij H

„JULIUSZ SŁOWACKI" _ ig B 
um Śląskie, pl. Wojewófo [• 
otw. od godz. 10—15, w nie^ fi 
od godz. 10̂ -19.

R e p e r t u a r  k in
„SLĄSK“, ul. Gen. SwiercJ

grad" I-sza ser. (radz.), 3
SCALA, ul. Mikołaja 37 -  j J  

let“ (ang.), godz. 14, 17 i 2o7l 
„WARSZAWA", ul. Fredry i|.j

„PAWILON" — Park Kultury.,

„PIONIER”, ul. Stalina 71- J |

„TĘCZA, ul. Kościuszki 177. 
„Młodzi marynarze" (ra<ta.),|

„FAMA" — Psie Pole, Boleil 
Krzywoustego -  „Śpiewak jj
godz. 20, piątek 1 sobota gri 
18 i 20, niedz. godz. 18,30, ty

„ROBOTNIK" — Leśnica -  „Kl
czwartek i piątek godz. 19,  ̂
bota godz. 17,30 i 19, niedz. goj 
14,30, 17 i 19,30.

FOTOPLASTIKON. ul. Stalli 
gradzka 54 -  „Arizona 1 Bmr 
lia“, codz. od godz. 9—21. 3

OGRÓD ZOOLOGICZNY, nile 
Wróblewskiego 1, otw. codŁ l

\ o c n e  c ly in rT  apłelt
Pod „Zgodą", ul. Witosa 47 .i 

„ „Jeleniem", Rynek 44.

OSTRE DYŻURY POGOTOWI
Klinika Chirurg. II, KIM 
Wewn. II. szpital Betezda (og

„Trójki” z I Obwodu
Zebranie „trójek" 1 agi­

tatorów z terenu I Obwo­
du (bloki nr 1—72) odbę­
dzie się w świetlicy I 
OKOP przy ul. Stalin- 
gradzkicj 10 dziś, tj. 31. X 
o godz. 17-ej. Omówione 
będą zadania i wytycza* 
dalszej pracy.

Przewodniczący bloków 
winni dopilnować przyby­
cia wzywanych.

dla robotników nie zabraknie. Ca 
ły personel  ̂PDT się cieszy, te han

tak ona, jak i jej koleżanki chęt­
nie poświęca te drobne kwoty dla

— Gdybyśmy pieniądze zdepo­
nowały w PKO, nie straciłybyśmy

Słowa uświadomionych pracow
poniosło drobne straty. Są one
ści, jakie nam przyniosło wytrą­
cenie ogromnych kapitałów z rąk 
elementów wrogich. Przysłowie

drzewa postawimy wspaniały
gmach socjalistycznej gospodarki

Zabezpieczyć rury w denaci
przed nadejściem mrozów

Wrocławskie Zakłady Wo­
dociągowo-Kanalizacyjne przy 
MRN przypominają o konie­
czności zabezpieczenia przed 
działaniem mrozów ru r wo­
dociągowych i kanalizacyj-

Zgodnie z uchwałą MRN 
wszyscy właściciele domów, 
administratorzy i dozorcy zo- 1
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36 punktów wymiany pieniądza 
okienkami urzędów pocztowych, 
lejki. W zakładach pracy upoważ- 
lu gotówkę do zmiany w banku, 
ma walutowa „uderzyła po kie-

środków obrotowych, lub też, co 
gorsza, używały je do prowadze­
nia aspołecznych interesów. Po-
dientka ze stoiska wełny w Domu

dywałam te same twarze. Były 
to przeważnie handlarki, które
kulacyjnych. Ludziom pracy trud­
no było nabyć potrzebny materiał. 
A teraz — proszę bardzo — wełny

że jestem podobny do Wilhelma 
Telia? — spytał Tartaren, gdy 
szkic był skończony.
malarz — nie znamy przecież ry­
sów twarzy Wilhelma Telia, który 
prawdopodobnie w rzeczywistości

-  Do diabła! Nie istniał! Co pan 
wygaduje? — krzyknął oburzony

Ale obaj uczeni potwierdzili, że 
Tell jest jedynie postacią legen­
darną. Oburzony i rozżalony Tar-

Więc to tylko legenda! Może po

dwustu, czy po trzystu latach ja- 
cyś uczeni powiedzą, że ^on sam.

Pogrążony w rozmyślaniach tu­
rysta zmierzał ku hotelowi, w 
którym spodziewał się spotkać 
słynnego przewodnika. W hotelu
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fachowiec siedzi właśnie przy
-  Proszę parta — zaczął nie­

śmiało Tartaren wchodząc do sali
ż^ośmiela ™ i^ PCm wybaczyć* 

~ d° ddstoJ u V°dniósł się wysoki,

-  Do diabła! To ty, BomV̂ .j 
— odkrzyknął nasz bohater.“  itj: s:mzĄ
obdarzony tak wybujałą iWobrĄ 
nią, że nie był w stanie 
dzieć trzech słów, by dwa W  
nie skłamać. Więc to był 
ów znakomity przewodnik, *nfl J 
ca gór calegro świata!

PRENUMERATA: z przesyłką pocztową: miesięcznie 4,05 zł, kwar- 
mujlr wś zystkie^p 1 ac^poczt*’o° ^ 'p p k " ^  4h"° K^toPKO V in f l3

bowiązani są do ochrony? 
rządzeń wodociągowych, Jj 
domierzy i głównych za* 
knięć domowych oraz _oczj 
szczania ze śniegu przykrt 
ulicznych. Niedopilnow^ 
powyższego grozi, poza wya 
kimi kosztami naprawy uszl 
dzonych urządzeń, przerwą 
dopływie wody.
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